
W całym Kraju trwa a Re Ja 
doboru młodzieży 
na studia wyższe

WARSZAWA (PAPi. W ca 
łyrti kraju e przy
duh >rze <yt<l "'/'/óN1 a studia 
wyższe /OAowyn*akade- 
ni)ckiinpSjl52J»3£e 'Powiatowe, 
ni;ejskii*“i ilziwnicóWe koini-. 
»jc relJWJjeyjrce anałizu.ią o- 
becnie \roVrnia kjmdydatów 
■na stu<lia\u]a__ zorientowania
się w liczbie zgłoszeń na po­
szczególne kierunki studiów 
oraz napływie kandydatów do 
poszczególnych ośrodków aka­
demickich. Równocześnie we 
wszystkich szkołach prowadzo­
na jest praca wyjaśniająca 
młodzieży znaczenie właściwe­
go d lr'."i| kierunku studiów 
stosownie do jej uzdolnień.

Cały naród niemiecki 
piętnuje machinacje imperialistów 

i domaga się zjednoczenia Niemiec 
oraz zawarcia traktatu pokojowego

Rokrocznie tysiące robotników, przodowników i racjo 
■nalizatordw wyjeżdża <lo najpiękniejszych zakątków Pol 
ski, gdzie wypoczywają w odpowiednio wyposażonych 
domach FWP.

IF roku ubiegłym otworzono w dawnej rezydencji sa­
nacyjnych dygnitarzy, w malowniczo położonej okolicy 
nad jeziorem w Łącku Ośrodek Wczasowy w woj. war 
szawskim, który zyskał sobie wielu sympatyków.

\a, zdjęciu: Dom W ypo czynkgwy w Łącku.

Prezydent RP Bolesław Bierut 
zapoznał się z postępami robót 

na terenie MDM
Deklaracja Urzędu Informacji Niemieckiej Republiki Demokratycznej Warszawy inż. Śigalina. zapo* 

znał się z postępami prac na 
terenie Marszałkowskiej Dziel­
nicy Mieszkaniowej, a w szcza 
gólności na placu MDM, gdzie 
w chwili obecnej skoncentro­
wany jest największy wysiłek 
załogi.

W odpowiedzi na osobiste za 
Interesowanie się Prezydenta 
RP pracą załogi MDM. szereg 
zespołów budowlanych podjęło 
dodatkowe cenne zobowiązania 
produkcyjne.

namiętności, które podjudzają 
do agresji przeciwko spokoj­
nym sąsiadom, i potępić je z 
góry, jako zbrodnię wobec mi» 
ralności i ludzkości. Ażeby u- 
sunąć strach i nieufność, nie. 
chaj ludzie wierzący wszyst­
kich krajów domagają się za­
kazu broni atomowej, chemicz 
nej i bakteriologicznej oraz 
wszelkiej innej broni masowe! 
zagłady, niechaj domagają się 
powszechnego. jednoczesnego i 
kontrolowanego rozbrojeni* 
zarówno wielkich jak i ma­
łych państw, niech domagają 
się położenia kresu wojnie nie 
tylko w Korei, lecz wszędzie, 
gdziekolwiek się toczy.

Potępiając agresję amery­
kańska w Korei, jesteśmy głą 
boko przekonani, że wszystkie 
kościoły i zrzeszenia religijne 
na całym święcie są gotowe po 
przeć czynnie apel Biura Swia 
towej Rady Pokoju z 1 kwiet­
nia br. ..przeciwko wojnie 
bakteriologicznej”.

Dopóki wojna nie stała się 
karą dla złych ludzi trzeba od 
sunąć się od nieczystości ich 
słów i czynów, wzywających 
do wojny i zażądać, aby wiel­
kie mocarstwa zawarły Paki 
Pokoju, który powinien sią 
stać najlepszym probierzem u- 
miłowania przez nie pokoju i 
najodpowiedniejszą podstawą 
do omówienia wszelkich pro­
blemów międzynaiodowych, sir

- tDoifp&weaie na itr. 44

WARSZAWA PAP W ostat­
nich dniach radzieccy robotni­
cy znacznie zwiększyli tempo 
prac przy wykopach pod funda 
,’nentj. pałacu Kultury 1 Nauki. 
Obecnie cddzićńnle wywozi $ię 
ponad 2 tysiące ton ziemi. Dłu 
gie rzędy radzieckich samoeho 
dów „ZiS". ,.MA7‘ i „GAZ" 
zwinnych wywrotek stoją w li­
czek iwaniu na załadunek. 
Średnio co 3 minuty specjalny 
samoładowacz i koparki napeł­
niają skrzynie samochodów. Sa 
mochody z ziemią szybko opusz 
czają plac budowy, by wkrótce 
przyjechać po nowy ładunek.

Ziemia i wykopów używali? 
jest do niwelowania terenu i zai 
sypywania podstołecznych gIP 
ntanek.

O szyhkłm, tempie, prac prz^ 
wykopach pod fundamenty Pa* 
łacu może świadczyć fakt? że w 
ciągu niespełna dwóch tygodni 
od rozpoczęcia tych robót, ko­
parki. które przygotowywały t 
początku wykopy od ul. Sien­
nej przesunęły się już do uL 
Złotej.

Na placu budowy minerzy w 
dalszym ciągu rozsadzają reszt­
ki fundamentów starych do­
mów.

Uroczyste powitanie 
ochotniczej brygady 

budowniczych obiektów 
Zlotu Młodych Przodowników

Radzieccy budowniczowie 
zwiększają tempo prac 

przy wykopach pod fundamenty 
Pałacu Kultury i Nauki

Jednoczcie się
ze swymi narodami w walce o pokój!
Apel przedstawicieli kościołów i zrzeszeń religijnych ZSRR do kościołów, 

zrzeszeń religijnych, duchownych i wierzących całego świata

WARSZAWA. PAP. W dniu 
16 bm. Prezydent Rzeczypo­
spolitej Polskiej Bolesław 
Bierut odwiedził teren budowy 
Marszałkowskiej Dzielnicy 
Mieszkaniowej. Prezydentowi 
RP towarzyszyli: członkowie 
Rady Państwa Franciszek Jóź- 
wiak i Roman Zambrowski, 
prezes Rady Ministrów Józef 
Cyrankiewicz i podsekretarz 
stanu w’ Prezydium Rady Mi­
nistrów — Jakub Berman.

Prezydent RP, oprowadzany 
przez naczelnego architekta

miast rządy mocarstw za­
chodnich w swej nocie z 
dnia 13 maja dały znów bez 
obsłonek wyraz swym zapę­
dom imperialistycznym. Od­
powiedź mocarstw zachod­
nich jest nowym ciosem, go­
dzącym w- prawo narodu nie 
mieckiego do niezawisłości i 
suwerenności.
Taktyka przewlekania spra­

wy trwa. Propozycja rządu ra­
dzieckiego w sprawie nlezwlocz 
nego podjęcia kroków, zmie­
rzających do przywrócenia jed 
ności Niemiec 1 przeprowadze­
nia wolnych wyborów ogólno- 
niemieckich, ma być obrócona 
w niwecz przy pomocy nowych 
wybiegów.

Mocarstwa zachodnie oświad 
czają w swej nowej nocie, że 
nie jest rzekomo możliwe „pod 
jęcie już obecnie dyskusji nad 
postanowieniami, które miał 
by zawierać traktat pokojowy 
z Niemcami". Usiłują ope w 
ten "sposób odrzucić propozycje 
w sprawie traktatu pokojowe­
go.

Jednocześnie podjęto próbę 
dalszego stawiania przeszkód 
wyborom ogólnoniemieckim. 
stanowiącym przesłankę do u- 
tworzenia rządu ogólnonlemiec 
kiego. Nota mocarstw zachod­
nich wskazuje mianowicie zno­
wu na bezprawną komisję

— Jednolite, niezawisłe, po­
kój miłujące, 1 demokratyczne 
Niemcy przeszkodziłyby impe­
rialistom USA I ich popleczni­
kom w zwerbowaniu zaeliodnio- 
nlemieckich formacji najem­
nych. Dlatego też rządy mo­
carstw zachodnich uciekają się 
do tdktyki przewlekania spta- 
Avy, ażeby w międzyczasie prze 
forsować wojenny ..układ 
ogólny” 1 stworzyć fakty "do­
konane.

Rząd ZSRR — podkreśla 
deklaracja — broni konsek­
wentnie interesów całego na 
rodu niemieckiego. Nato-

Rządy mocarstw zachodnich 
potrzebowały pięciu tygodni, 
aby odpowiedzieć na ostatnią 
notę rządu radzieckiego z dnia 
9 kwietnia 1952 r. w sprawie 
zawarcia traktatu pokojowego 
7. Niemcami. W swej nowej 
nocie usiłują one nadal prze­
szkodzić szybkiemu pokojowe­
mu rozwiązaniu problemu Nie 
mleć.

Przypominając następnie 
treść propozycji radzieckich 
w’ sprawie zjednoczenia Nie­
miec i podstaw traktatu poko­
jowego z Niemcami, deklara­
cja zaznacza:

BERLIN (PAP). — Agencja ADN donosi: Przedstawi 
ciele trzech mocarstw zachodnich — USA, Wielkiej Bry­
tanii i FraRcji — wręczyli 13 bm. w radzieckim MSZ odpo 
wiedź na ostatnią notę rządu ZSRR w sprawie Niemiec. W 
związku z tym Urząd informacji Niemieckiej Republiki De 
mokratyczncj ogłosił deklarację, w której stwierdza:

ONZ. W celach dywersyjnych 
mocarstwa zachodnie deklaru- 

tDofcończenie na str. 2)

Depesza PKOP 
do krajoiuej konferencji 
Brytyjskiego Komitetu 

Obrońcom Pokoju
WARSZAWA PAP.

W związku z rozpoczynają­
cą się w dniu 18 bm. kęajo- 
wą konferencją Brytyjskie­
go Komitetu Obrony Poko­
ju w Londynie, PKÓP prze­
siał depeszę treści następu­
jącej:
Nie mogąc wziąć udziału w 

Waszej konferencji na skutek 
odmowy wydania wiz wjazdu 
wych przez władze angielskie 
dla naszych delegatów, przesy 
łamy tą drogą serdeczne, bra 
terskie pozdrowienia wszyst 
kim angielskim obrońcom po 
koju walczącym o przyjazną 
pokojową współpracę między 
narodami. Wasza ofiarna wal 
ka przeciwko podżegaczom wo 
jennym, którzy prowadzą zbrod 
niczą wojnę w Korei nie cofa­
jąc się przed zastosowaniem 
broni bakteriologicznej, zdoby­
ła Wam głęboką sympatię i so 
lldarność polskich obrońców 
pokoju. Życzymy Wam po­
myślnych obrad i dalszych suk­
cesów' w walce o utrwalenie po 
koju. dla dobra narodu angiel­
skiego i całej ludzkości.

Delegacja rządowa 
Koreańskiej Republiki 

Ludowo - Demokratycznej 
przybyła do Warszawy

WARSZAWA. PAP. Do Warszawy przybyła rządowa 
delegacja Koreańskiej Republiki Ludowej z Ministrem Han­
dlu Tian-Si-U na czele.
Delegacja przyjechała w ce­

lu złożenia rządowi 1 narodo­
wi polskiemu podziękowa­
nia' za dary naszego spo­
łeczeństwa dla walczącej 
Korei oraz w celu prze­
prowadzenia rozmów w spra­
wie układu handlowego mię­
dzy obu zaprzyjaźnionymi kra­
jami.

Przybyłych witali: Minister 
Handlu Zagranicznego - Ta­
deusz Gede oraz wyżsi urzęd­
nicy Ministerstwa Handlu Za­
granicznego i Ministerstwa 
Spraw Zagranicznych.

Na dworcu obecny był rów­
nież ambasador Koreańskiej 
Republiki Ludowej- w Warsza­
wie — Coj Ir oraz personel 
ambasady.

PREMIER CYRANKIEWICZ
PRZYJĄŁ DELEGACJĘ 

RZĄDOWĄ KOREAŃSKIEJ
REPUBLIKI LUDOWO- 

DEMOKRATYCZNEJ
WARSZAWA PAP. Prezes 

Rady Ministrów Józef Cyran­
kiewicz przyjął w dniu 17 bm. 
przebywającą w Polsce dele­
gację rządową Koreańskiej Re 
publiki I, udowo-Demokratycz­
nej pod przewodnictwem mini­
stra handlu Tian-Sl-U.

Delegacji towarzyszył amba­
sador nadzwyczajny 1 pełno­
mocnik KRLD w Polsce 
Coj Ir.

WARSZAWA PAP. Mini­
ster handlu zagranicznego Ta­
deusz Gede przyjął koreańską 
delegacjo rządową z ministrem 
handlu Tian-Si-U na czele.

WARSZAWA PAP). Dnia 16 bm. odbyło si* uroczyste po 
witanie przybyłych na apel Komitetu Organizacyjnego Zlotu 
Młodych Przodowników — Budowniczych Polski Ludowej — 
członków ochotniczej brygady zlotowej, którzy rozpoczęli 
prace przy budowie miasteczek - namiotów'.
Zebrana młodzież w serdecz 

nych słowach powitał kohien- 
dant brygady Majewski Prze 
mawiający następnie przedsta 
wiciel Komitetu Organizacyj­
nego Zlotu Garstecki powie­
dział ni. ir.n.t „Liczymy na to, 
że wy, którzy pierwsi zjechaliś 
cie to do Warszawy, zrobicie 
wszystko, aby młodzież, która 
przybędzie do stolicy z całej 
Polski, czuła się na Zlocie jak 
we własnym domu. Wiemy że 
będziecie mieli trudną pracę, 
ale wierzymy, że dzięki wasze

mu młodzieńczemu zapałowi 
wykonacie ją z honorem’*.

W imieniu brygady odpowie 
dział jeden z jej członków — 
Piotrkowski, zapewniając, że 
brygada nie zawiedzie młodzie 
ży, która w tej chwili z ca­
łym zapałem realizuje swe zo­
bowiązania przedzlotowe.

Po przemówieniu, na maszt 
została Wciągnięta flaga pań­
stwowa. Uroczystość zakończo­
no odśpiewaniem hymnu 
ŚFMD.

MOSKWA (PAP). W Zagorsku pod Moskwą odbyła się 
ostatnio konferencja przedstawicieli wszystkich kościołów i 
zrzeszeń religijnych Związku Radzieckiego, poświęcona wal 
ce o pokój. Uczestnicy konferencji uchwalili następujący 
apel:
— Duchowni i wierni wszy­

stkich wyznań i wszystkich kra 
jów świata!

Z inicjatywy rosyjskiego ko 
ściola prawosławnego w 
dniach od 9 — 12 maja odby­
ła się konferencja przedstawi 
cieli wszystkich kościołów i 
zrzeszeń religijnych Związku 
Radzieckiego, zwołana w celu 
omówienia problemu obrony 
pokoju na całym świecie.

Wszyscy miłujący pokój lu­
dzie są ogarnięci trwogą, gdyż 
czują, że atmosfera międzyna­
rodowa zatruwana nienawiś­
cią. strachem i pogłoskami o 
wojnie pogarśza się z każdym 
dniem. Wiele ludzi zdaje so­
bie sprawę z niebezpieczeń­
stwa. lecz nie wszyscy wiedzą 
co jest źródłem tego niebez­
pieczeństwa. a niektórzy ulega 
ją fałszywej propagandzie do­
patrując sie źródła niebezpie­
czeństwa nie tam. gdzie" się o- 
no "w rzeczywistości znajduje. 
Dlatego też pozostają oni bądź 
na uboczu walki, bądź też są 
w pełni wątpliwości i niezde­
cydowania, bądź wreszcie znaj 
du.ią się pod wpływem wro­
gich pokojowi tendencji. Spo­
glądając ze smutkiem na taką 
sytuację wielu wierzących po­
zę granicami naszego kraju,

my, przedstawiciele wyznań 
istniejących na obszarze Zwią 
zku Radzieckiego uważamy, iź 
obowiązkiem naszym jest 
stwierdzić, że według naszego 
przekonania źródło wojny znaj 
dttje się nie tu, gdzie ludzie 
pracując nieustannie stwarza­
ją warunki wspólnego szczę­
ścia i rozkwitu, osuszają bag­
na i nawadniają pustynie, 
gdzie wysiłek ludzki skierowa 
ny jest przeciwko suszy i cho­
robom. gdzie marzenia i czy­
ny człowieka owiane są idea­
mi pokoju. — lecz tam. gdzie 
konflikty społeczne sa tłuma­
czone nadmiarem ludności, 
gdzie wytwarzane są najbar­
dziej skuteczne środki maso­
wej eksterminacji ludzi, 
gdzie przygotowuje się wojnę 
i snuje się marzenia o pano­
waniu nad światem.

Nie ma potrzeby wydobywa 
nia na światło dz.ienne ohyd­
nych przykładów marzeń, 
przepełnionych nienawiścią do 
człowieka, i zakusów, które o- 
panowaly umysły dzisiejszych 
apostołów wojny. Niech te za 
kusy, równie odrażające jak 
samo uczucie nienawiści i rów 
nie potworne jak bomby ato­
mowe i śmiercionośne bakte­
rie, nie zatruwają ducha na­

rodów i nie wywołują trwogi 
przed widmem złowrogiej ot- 
chłaiń.

Nie możemy jednak przymy 
kąć, oczu na fakt istnienia 
ruchu ciemnych sił. jak rów­
nież nie powinniśmy podda­
wać się uczuciu trwogi lub bez 
nadziejności. Powinniśmy wzy 
wać ludzi do walki przeciwko 
występkom i zbrodniom, a nie 
przeciwko bliźnim, przeciwko 
wrogom pokoju, a nie prze­
ciwko prawdzie nowego ustro 
ju, którego nie chcą uznać zwo 
lennicy wojny. Obowiązkiem 
naszym jest przypominać lu­
dziom wierzącym na całym 
świecie. że są żywymi uczest­
nikami wydarzeń dziejowych, 
a nie stojącymi na uboczu wi­
dzami bitwy, w której ważą 
się nasze wspólne losy.

Oto dlaczego wzywamy 
wszystkie kościoły i wszystkie 
zrzeszenia religijne całego 
świata, by dopomogły swym 
narodom w walce o utrzyma­
nie' pokoju.

Świadomi wielkości i słusz­
ności sprawy, jak również, w 
poczuciu obowiązku, wynika­
jącego z naszego powołania, 
musimy wziąć bezpośredni u- 
dział w tej walce. Popieramy 
apel Światowej Rady Pokoju, 
wzywający do potępienia agrc 
sji i do zakazu we wszystkich 
krajach propagandy wojennej 
wzniecającej nienawiść i wro- 
gośy. Musimy wznieść moral­
ną tamę przed roepasanjeui



Konfereucja chemików w Warszawie

tut Nawozów Sztucznych i 
Środków Owadobójczych) — 
laureata Nagrody Stalinow­
skiej oraz inż. Maleca i inż. 
Afanasjewa, jak również de­
legację z Niemieckiej Republi 
ki Demokratycznej z dyrekto* 
rem Instytutu Chemicznego — 
prof. Rienaeckerem na czele.

W imieniu delegacji radziec 
kiej prof. Malin przekazał u- 
czestnikom narady serdeczne 
pozdrowienia od pracowników 
przemysłu chemicznego ZSRR, 
a prof. Rienaecker w swym 
przemówieniu wskazał na do­
niosłość pokojowej, przyjaznej 
współpracy narodów polskie­
go i niemieckiego.

Zastępca przewodniczącego 
PKPG min. Adam Wang wy­
głosił na konferencji przemó­
wienie, które poniżej podaje- 
my w 6krócie.

ton wykorzystuje obecnie tę 
sprawę do udaremnienia roko 
wań, demaskuje miiitarystów 
i polityków, jako zbrodniarzy 
wojennych, starających aaę 
rozszerzyć konflikt koreański."

Iow. Mieczysław Wierzbicki, 
mistrz spawalniczy w Stoczni 
Szczecińskiej, udoskonalając dzia 
lania pantografu spawalniczego 
zaoszczędził 20. tys. roboczogo- 
dzln 1 podniósł jakoió produk­
cji. Drugi wniosek racjonaliza­
torski mistrza Wierzbickiego, do­
tyczący gospodarki tlenem przy 
robotach spawalniczych, rozpra­
cowuje obecnie brygada lnły- 
nlersko-robotnicza. W tępne ob­
liczenia wykazują, realizacja 
tego projektu zaoszczędzi rocz­
nie 74 tys. roboczogodzin.

Na wstępie min. Wang 
•twierdza, że rozwój przemy­
słu i stworzenie bazy tech­
nicznej nowoczesnego i silne­
go przemysłu jest trzonem na 
szego Planu 6-letniego i pod­
stawą dla rozwoju innych ga­
łęzi gospodarki narodowej, 
podstawą dla rozwoju kultury 
I nauki.

Realizujemy z powodze­
niem Plan 6-letni — mówił 
min. Wang — rozszerzają się 
stale zakłady przemysłowe, 
rosną nowe fabryki, kopalnie 
i huty, Nowa Huta i Huta im. 
Bolesława Bieruta w Często­
chowie, Kędzierzyn i Zakłady 
im. Dzierżyńskiego w Tarno­
wie, Oświęcim i Janikowo pod 
Inowrocławiem, huty miedzi i 
aluminium, cementownie w 
Wierzbicy i Rejowcu 1 wiele 
Innych zakładów przemysło­
wych, ale budując przemysł, 
rozwijając zakłady przemysło 
we, musimy pamiętać, że prze 
dewszystkim rozwój przemy­
słu wytwarzającego narzędzia 
i środki produkcji decydować 
będzie o sile naszej gospodar­
ki nirodowcj 1 budowie socja 
lirami w naszym kraju.

Stąd olbrzymie znaczenie 
zagadnienia surowców, rozwo­
ju bazy, na podstawie której 
rozwija się przemysł i cała go 
spodarka narodowa. Odnosi 
się to do rud żelaznych, do 
miedzi 1 aluminium, do siar­
ki, azotu, fosforu 4 potasu.

Przykładem niedoceniania 
problemu własnej bazy surow 
cowej w zacofanej, przed- 
wrześniowej Polsce była eks­
ploatacja rud żelaza. Dziś wie 
my, że istnieją realne możliŁ 
wości ogromnego zwiększenia 
wydobycia rud.

(Dokończenie ze tir. i-tttj) 
ją gotowość ewentualnego u- 
tworzenia Innej komisji, która 
byłaby Jednakowoż Jedynie na­
miastką „komisji ONZ". Od­
rzucają one natomiast propozy­
cję przeprowadzenia docho­
dzeń przez cztery mocarstwa 
sprawujące kontrolę w Niem­
czech.

Jak podkreśla następni* de­
klaracja, trzy mocarstwa za­
chodnie utrzymują, że można 
przystąpić do rokowań rzeko­
mo dopiero wtedy, gdy zapew­
niony zostanie z góry sukces 
takich rokowań. Przy pomocy 
tej formuły pragną one — w 
Istocie rzeczy — przeszkodzić 
porozumieniu, ażeby zyskać na 
czasie 1 zawrzeć wojenny „u- 
kład ogolny" z Adenauerem.

Mocąrstwa zachodnie nie 
zgadzają się na to, by zakazać 
Niemcom udziału we wszelkich 
agresywnych koalicjach lub so­
juszach wojskowych, wymWrzo 
nych przeciwko innym pań­
stwom. Potwierdzają one na­
tomiast w swej odpowiedz,1, że 
ich celem jest wciągnięcie Me 
mleć Zachodnich do agrasyw 
nego paktu atlantyckiego.

W» V*»' *

sklcli władz okupacyjnych, że 
radzieckie patrole wojskowe o- 
trzymały nakaz ścisłego prze­
strzegania przepisów o ruchu 
na autostradzie fłerlln — Ma- 
rlenborn.

stają obecnie przed koniecz­
nością powzięcia decyzji: albo 
zawarcie traktatu pokojowego 
z Niemcami, tj. utrzymania po 
koju i zapewnienie życia w do­
brobycie, albo wojenny „układ 
ogólny" 1 ustanowienie dykta 
tury wojskowej w Niemczech 
Zachodnich, tj. wzmożona groź 
ba wojny i niebezpieczeństwo 
zniszczenia Niemiec.

Naród niemiecki żąda 
szybkiego zadośćuczynienia 
swym żywotnym interesom. 
Odrzuca on z oburzeniem 
nowe manewry mocarstw za­
chodnich. które nie służą po 
kojowi, lecz przygotowaniu 
nowej wojny. Naród nleinlec 
ki żąda traktatu pokojowe­
go, ponieważ zapewnia on 
warunki trwałego pokoju 
oraz uniemożliwia wskrzeszę 
nie militaryzmu niemieckie­
go 1 ponowienie się agresji 
nlemleekej, Domaga się on 
wycofania wojsk okupacyj­
nych, żąda przywróceniu 
swej Jedności państwowej w 
celu zepewnlenia praw de 
mokratycznych wszystkim 
Niemcom. Żąda on również 
możliwości swobodnego roz­
woju swej gospodarki pofco- 
tpwel,

Do Warszawy 
przybyła delegacja 
młodzieży radzieckiej

WARSZAWA (PAP). N* 
zaproszenie Zarządu Głównego 
ZMP przybyła do Warszawy 
delegacja młodzieży radziec­
kiej z F. Fiodorową — sekre­
tarzem CK WLKZM na czele.

Notninacj'a podsekretarza 
stanu 

w Ministerstwie Przemyślu 
Mięsnego i Mleczarskiego

WARSZAWA (PAP). Pre­
zydent RP mianował podsekte 
tarzem stanu w Ministerstwie 
Przemysłu Mięsnego i Mlecza1- 
skiego ob. Włodzimierza Za­
wadzkiego, dotychczasowego 
podsekretarza stanu w Mini­
sterstwie Handlu Wewnętrzne 
go.

włączenie Niemiec zachodnich 
do t. zw. „wspólnoty europej­
skiej" Jest faktem dokonanym.

Mocarstwa zachodnie ośwlad 
czają znów, że nie zgadzają się 
na wystawienie własnych naro­
dowych sił zbrojnych w Niem 
ezech. Powodem takiego stano­
wiska Jest fakt, że te siły zbrój 
ne miałyby Jedynie bronić nie­
podległości 1 suwerenności Nie 
mleć 1 dlatego nie nadawałyby 
się do użycia w charakterze 
armii najemnej amerykańskie­
go bloku agresywnego prze­
ciwko narodom miłującym po­
kój.

Nota mocarstw zachodnich 
ma utorować drogę do ostatecz 
nego rozdarcia Niemiec, aby 
narzucić Niemcom Zachodnim 
wojenny „układ ogólny" oraz 
pakt militarny i skazać je na 
niewolę. Imperialistyczne mo­
carstwa zachodnie chcą nadal 
wciągnąć Niemcy do nowej 
wojny agiesywnej, której wstę 
pen* miałaby być mordercza 
wojna bratobójcza między 
Niemcami, a następnie prze­
kształcenie Niemiec w pusty­
nię.

Wszyscy Niemcy na wscho­
dzie 1 zachodzie naszej ojczy-

- aodkrefla dekjirącja -

ny itp. Należy również ustalić, 
jaką technikę zastosować przy 
wydobywaniu tych pokła­
dów, jakich należy użyć ma­
szyn, by jak najtaniej i jak 
najwydatniej eksploatować.

Należy wreszcie poważnie 
wziąć się do badań i prac nau 
kowych nad wzbogacaniem u- 
robku fosforytowego. Należy 
również dobrać najbardziej e- 
konomiczną technologię dla 
wykorzystania fosforu zawar­
tego w omawianych przez nas 
fosforytach.

Utworzenie rodzimej bazy 
surowcowej dla przemysłu zu 
żywającego fosfor względnie 
baz surowcowych dla innych 
przemysłów jest zagadnie­
niem skomplikowanym, wy­
magającym zespołowej piraey 
w szeregu dyscyplin nauko­
wych, pracowników nauko­
wych różnych gałęzi wiedzy, 
a więc geologów, górników, 
specjalistów od wzbogacania 
minerałów, chemików. Tylko 
przez taki zespołowy wysiłek, 
możliwy zresztą jedynie w wa 
runkach kraju, który uwolnił 
się z pęt kapitalistycznych, 
można osiągnąć właściwe re­
zultaty.

Podobnie przedstawia się 
problematyka potasu i siarki, 
dwu surowców, które obok 
fosforu stanowią temat nara­
dy.

Kończąc min. Wang -wyraża 
'nadzieję, że narada zapocząt­
kuje intensywną pracę nad 
zdobyciem surowców dla pol­
skiego przemysłu chemiczne­
go.

Amerykańskie i brytyjskie 
władze okupacyjne naruszają 

przepisy o ruchu samochodowym 
na autostradzie Berlin —* Marienborn

Porozumienie z 29 czerw­
ca 1945 roku stwierdza wyraź 
nie, że ruch samochodowy na 
autostradzie Berlin — Marlen- 
born podlega kontroli wyłącz­
nie władz radzieckich.

• ♦ •
BERLIN (PAP). Zastępca 

szefa sztabu wojsk radziec­
kich w Niemczech — gen, Tru 
sow wystosował do szefa szta 
bu francuskich wojsk okupa­
cyjnych w Niemczech Zachod­
nich Meiera pismo, w którym 
ponownie przypomniał o odpo­
wiedzialności władz francu­
skich • za skutki naruszania 
przez samoloty francuski* prze 
pisów o komunikacji między 
Trizonią a Berlinem. Pismo to 
zostało wystosowane w związ­
ku z nowym wypadkiem prze 
lotu francuskiego samolotu ty 
pti ,DS—4” nad terytorium 
NRD poza granicami koryta­
rza powietrznego.

W celu zlikwidowania nie­
bezpieczeństwa dalszego nie­
nadążania rolnictwa należy 
przedsięwziąć wszelkie nie­
zbędne środki zmierzające do 
znacznego podniesienia pro­
dukcji rolniczej- Osiągnąć nie­
zbędny wzrost można jedynie 
przez przejście od drobnej, za 
cofanej gospodarki indywi­
dualnej na tory gospodarki 
zespołowej, pozwalającej na 
pełne zastosowanie nowoczes 
nych metod uprawy, nowoczes 
nych i wydajnych maszyn roi 
niczych. szerokie i prawidłowe 
stosowanie nawozów sztucz­
nych. Walka o rozwój, prze­
mysłu nawozów sztucznych 
jest więc jednym z najważniej 
szych odcinków walki o z bu do 
wanie socjalistycznego rolnic­
twa.

W Polsce kapitalistycznej zu 
życie nawozów sztucznych by­
ło wyjątkowo niskie. Np- w 
1937/38 r. zużycie azotu na 1 
ha wynosiło 1,53 kg- a w Ho­
landii 27,4 kg. Na rok 1955 
przewiduje się pod tym wzglę 
dem olbrzymi postęp w sto­
sunku do okresu ka.pitalist.vcz 
nego. Zużycie nawozów azoto­
wych i fosforowych na 1 ha 
przewyższy C-krotnie i 8-krot 
nie zużycie przedwrześniowe- 
Po roku 1955, w okresie następ 
nych planów wieloletnich na­
leży przewidzieć dalszy wzroąj. 
produkcji nawozów sztucz­
nych (prawdopodobnie podwo 
jenie w ciągu 5 — 7 lat).

Dlatego też — oświadcza 
min- Wang — trzeba nadal roz 
wijać przemysł nawozów sztu 
cznych.Rozwój tego przemysłu 
należy maksymalnie oprzeć na 
własnych bazach surowco­
wych. Istnieją u nas duże mo­
żliwości zapewnienia rodzimej 
bazy surowcowej- Wiemy, że 
np. w woj. lubelskim i kielec­
kim są pokłady fosforytu, któ 
rych łączne zapasy można mie 
rzyć dziesiątkami, a nawet set 
kami milionów ton- Charak­
ter tych pokładów jcat jednak 
taki, że trudno bez odpowied­
nich przygotowań mówić o ich 
wydobyciu.

Należy więc przede wszyst­
kim przeprowadzić obszerne i 
wyczerpujące badania geolo­
giczne, przeliczyć zapasy, u- 
stalić warunki hydrogeologicz 
ne. przebadać skład chemicz-

Deklaracja Urzędu Informacji 
Niemieckiej Republiki Demokratycznej

Walka o rozwój przemysłu nawozów sztucznych 
jest jednym z najważniejszych odcinków 

walki o zbudowanie socjalistycznego rolnictwa

Pół miliona berlińczyków 
manifestowało przeciwko bestialstwom 
policji adenaueroiuskiej
BERLIN (PAP). W piątek 

16 brn. odbyła się w Berlinie 
na placu Marksa—Engelsa ol­
brzymia manifestacja, na któ 
rej przeszło 500 tysięcy miesz­
kańców Berlina protestowało 
przeciwko bestialskiej zbrodni 
policji adenauerowskiej w 
Essen oraz przeciwko military 
stycznemu „układowi ogólne­
mu’’. Na wiecu przemawiali: 
sekretarz SED Hans Jendretz- 
ky, przewodniczący Izby Ludo 
wej NRD Johannes Dieck- 
mann, wicepremier Otto Nusch 
ke, znana zachodnio-niemiecka 
bojowniczka o pokój Lilly 
Waeehter oraz przewodniczący 
FDJ — Erich Honecker.

BERLIN (PAP). Rada Cen 
trąlna Wolnej Młodzieży Nie­
mieckiej (FDJ) wezwała mło 
dzież w całych Niemczech do 
masowych protestów przeciw­
ko krwawemu tarowi solda te

ski Lehra w Essen. Wypadki w 
Essen — stwierdza odtzwa — 
dowodzą, czym jest w rzeczy­
wistości osławiona „wolność* 
na zachodzie. Rada Centralna 
FDJ apeluje do młodzieży o 
podjęcie potężnej kampanii s-o 
lidarności z młodymi bojowni­
kami o pokój w Niemczech 
Zachodnich.

W Monachium odbył się wi« 
lotysięczny wiec, poświęcony 
pamięci młodego patrioty Muel 
lei‘a, zamordowanego przez po­
licję zachodnio-niemieeką w 
Essen. Uczestnicy wiecu pro­
testowali równocześnie prze­
ciwko wojennemu „układowi 
ogólnemu".

Uchwały ostro potępiające r* 
presje wobec młodzieży zachód 
nio-nicmieckiej i piętnujące po 
litykę wojenną Adenanera, za 
padają na licznych zebraniach 
załóg robotniczych w różnych 
miastach NRD.

WARSZAWA PAP. W dniu 16 bm. rozpoczęły się w 
Warszawie w siedzibie Polskiej Akademii Nauk 3-dniowe 
obrady konferencji < hemików, zorganizowanej staraniem Poi 
skiego Towarzystwa Chemicznego i Stowarzyszenia Inży­
nierów i Techników Przemysłu Chemicznego.

Przemówienie ministra Adama Wanga

Konferencja poświęcona jest 
zagadnieniom krajowych su­
rowców mineralnych, ze szcze 
gólnym uwzględnieniem su­
rowców‘dla przemysłu nawo­
zów sztucznych. W obradach, 
obok szerokiego aktywu nau­
kowców, geologów, chemików, 
technologów i przedstawicieli 
zainteresowanych ministerstw, 
wzięli udział: zastępca prze­
wodniczącego PKPG — min. 
Wang, wicemin. Szkolnictwa 
Wyższego — Golański, wice­
ministrowie Przemysłu Che­
micznego — Taban i Acker- 
man, wicemin. Przemysłu Lek 
kiego —• Grzymek.

Obrady otworzył prof. Trze 
biątowski. witając zebranych 
i przybyłych na konferencję 
wybitnych naukowców ra­
dzieckich — prof. Malina, dy­
rektora NIUIF w Moskwie 
(Państwowy Naukowy Insty-

w tym celu należy prze­
de wszystkim znacznie roz­
szerzyć badania geologiczne, 
poza tym zaś rozwiązać 
naukowo - techniczne za­
gadnienie wykorzystania bied­
nych rud w hutnictwie żelaza. 
Jesteśmy w trakcie realizacji 
powyższych zadań naukowych. 
Bardzo wiele zmienia się w 
naszym kopalnictwie rud że­
laznych pod względem techni 
ki wydobycia i wzrostu wy­
dajności pracy.

Nie oznacza to naturalnie, 
że nie będą istniały u nas 
przemysły oparte na imporcie 
surcwcą, że należy dążyć do 
ograniczenia handlu zagranicz 
nego. Oznacza to jednak, że 
wielki rozwój przemysłu w za 
sadzie powinien opierać się na 
własnych bazach surowco­
wych i że bazy te należy 
wszechstronnie rozwijać.

Dzisiejsza konferencja su­
rowcowa — stwierdza min. 
Wang — poświęcona jest za­
gadnieniom siarki, fosforu 1 
potasu. Są to podstawowe su­
rowce wielu gałęzi przemysłu 
chemicznego, przede wszyst­
kim zaś przemysłu wytwarza­
jącego nawozy sztuczne.

Produkcja nawozów sztucz­
nych w roku 1955 bardzo 
znacznie przewyższy poziom 
lat przedwojennych i poziom 
roku 1949. Będzie to miało 
wielkie znaczenie dla podnie­
sienia naszej produkcji rolni­
czej. W tej dziedzinie tempo 
wzrostu produkcji jest znacz­
nie mniejsze niż w przemyśle, 
co w rezultacie doprowadza 
do nienadążania rozwoju rol­
nictwa za rozwojem produkcji 
przemysłowej.

Generał Clark
łamie obietnice dane jeńcom 
wojennym na wyspie Kożedo
LONDYN (PAP).. Agen­

cja Reutera donosi z Tokio, 
że generał Clark, naczelny do­
wódca amerykańskich sil 
zbrojnych na Dalekim Wscho­
dzie, oświadczył oficjalnie, że 
amerykańskie władze wojsko­
we nie zamierzają dotrzymać 
obietnic, danych jeńcom korę- 
ąńsko-chińskim w obozie je­
nieckim na Kożedo w zamian 
za uwolnienie gen. Dodda. Po 
rozmowie z Doddem i Colso- 
nem, gen. Clark oświadczył: 
„Przyrzeczenia, złożone przez 
Colsona komunistom, są całko 
wlrie nieważne".

Reuter donosi z Korei, że 
admirał van Fleet, który przy 
był na Kożedo, zarządził za­
ostrzenie reżimu w obozie je­
nieckim. Obóz jest otaczany 
przez coraz to liczniejsze jed­
nostki wojBk pancernych.

NOWY *JORK (PAP). Jak 
donoszą dzienniki amerykań- 
»k:e, Pentagon (ministerstwo 
wojny USA) jest bardzo za­
niepokojony rewelacjami gene 
rała Colsona, byłego dowódcy 
amerykańskiego obozu dla ień 
c*w wojennych—żołnierzy ko- 
resAskiej Armii Ludowej i 
cu,ń«kich ochotników ludo­
wych — na wyspie Kożedo w 
p hidniowej Korei.

Korespondent „Daily Wor- 
k«r’* — Pittman plsze, że ca­
łe oszustwo z tzw. „dobrowolną 
repatriacją'1 ma „dostarczyć 
Li Syn-manowi i Czang Kai- 
szekowi więcej rezerw ludz­
kich których nie potrzebowali 
by, gdyby Waszyngton rzeczy 
wiście miał zamiar osiągnąć 
porozumienie w sprawie rozej 
mu. Właśnie fakt, śe Waaryog

BERLIN (PAP). Dnia 13 
maja zastępca szefa sztabu 
wojsk radzieckich w -Niem­
czech generał Trusow wysto­
sował do szefów sztabu atnery 
kańskich l brytyjskich wojsk 
okupacyjnych w Niemczech Za 
choanich pismo, w którym 
zwraca im uwagę, Iż od szere­
gi) dni powtarzają się ze stro­
ny władz amerykańskich 1 bry 
tyjsklch wypadki wysyłania a- 
merykańskich i brytyjskich u- 
zbrojonych patroli na kontro­
lowaną przez wojska radziec­
kie autostradę Berlin — Ma- 
rlenborn. Wypadki takie miały 
miejsce m. fn. 8 1 9 maja. W 
dniach tych amerykańskie i 
brytyjskie władze wojskowe 
próbowały wysłać na autostra­
dę uzbrojęne patrole na spe­
cjalnie wyposażonych samocho 
dach. WynadkCtc wydarzyły 
się, mimo że dowództwo ra­
dzieckie zwracało Już władzom 
amerykańskim i brytyjskim u- 
wagę na niedopuszczalność fak 
tu ich wtrącania się do funkr 
cji kontrolnych władz radziec­
kich na terytorium Nlemlec- 
kie| Renubllk' Demokratycz­
nej. Pismo podaje do wiado­
mości amerykańskich i brytyj-

Braiuo spawacze z kadłuboumi!

WCZORAJ cenne zobowiązanie dla uczczenia zbliżające­
go się Dnia Stoczniowca oraz Zlotu Młodych Przodow­
ników podieła brygada spawalnicza Bezlera z oddzia­

łu mistrza Wierzbickiego. Spawacze zobowiązali się skrócić 
o miesiąc spawanie wszystkich sekcji i elementów dla jed­
nostki nr 1 oraz wezwali brygady montażowe, szczególnie 
przodująca brygadę Lehmana, do przygotowywania do spa­
wu 150 metrów bieżących szwu dziennie.

Brygada młodzieżowa im. Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 
z kadłubowni zobowiązała się na cześć Dnia Stoczniowca 
i Zlotu podnieść wydajność do 195 proc. W odpowiedzi na 
ten apel brygada Krauzego oraz młodzieżowa brygada im. 
Belo.jannisa zobowiązały się podnieść swoją wydajność do 
200 proc.
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Ani jeden kwintal siana 
nie może być zaprzepaszczony

GRN w Stepnicy za mało uwagi poświęca sianokosom

Chłopi woj. koszalińskiego
zwiększają areał upraw buraka cukrowego

OBWIESZCZENIA OGŁOSZENIA DROBNE

PRACOWNICY POSZUKIWANI

OSCIK staniała* 1 S»bi 
nr iglaazaju zgubienia 
kart meldunkowych.

4Wf

KROLEWCZYK Hiero­
nim Tychowo Pow. Bia­
łogard z||h’Bza zgubień e 
karty meldunkowej wyd. 
przez Frez. Gminnej Ra 

rlv Narodowej Czernieje, 
we pow. Gniezno Ś74-F

Powazechna Spółdzielnia spożywców w Biało- 
cardzle, punkt uaługuwy magiel, z którego mo- 
gą korzystać wszyscy członkowie PSS codzien­
nie od godz. 7 do It-tel prócz niedziel i iwląt. 

334-K

CIESIELSKA Janin* Ja- 
rcmlerz zgłasza zgubie­
nie karty meldunkowej 
P-IX-2564. 470-r

go też trzeba propagować wła 
sciwą pielęgnację łąk, osusza 
nie podmokłych terenów, re­
nowację urządzeń rńelloracyj- 
nyeh, przyśpieszyć regulację 
gruntów, aby gdy nadejdzie o- 
kres sianokosów każdy chłop 
wiedział, gdzie jego łąka, 
wskazać, jak najlepiej należy 
suszyć siano, żeby nie straci­
ło na wartości, trzeba również 
już dziś ustalić, czy w gminie 
istnieją łąki, z których siano 
mogłybyzebrać ekipy kośne, 
które przybędą z innych wo­
jewództw.

Wtedy dopiero GRN w Step 
nicy będzie miała pewnóść, że 
każdy hektar łąk będzie wła­
ściwie wykorzystany, że nie 
zmarnuje się ani jeden kwin­
tal cennej paszy, tak niezbęd­
nej w naszej walce o rozwój 
hodowli...

(B I.)

Oto pierwsza zdobycz bosmana Feliksa Kosmana i 
jego Skipy. IF tej chwili ruszyły pompy!

Prezydium WRN podaje ponownie do wia­
domości społeczeństwa, ze zfodnle z uchwałą 
Iłady Państwa i Rady Ministrów z dni* 14 gru- 
anla 1950 r. o przyjmowaniu I załatwianiu skarg, 
zażaleń, listów l odWolań ludności oraz krytyki 
prasowe], członkowie Prezydium WRN przyj­
mują Interesantów w sprawie skarg i zażaleń 
w każdy poniedziałek w godzinach 17—so w po­
koju Nr. 186 igmach Prezydium WRN, 1 piętro).

niezależnie od ustalonych dni. skargi | zaża­
lenia ludności przyjmuje codziennte referat Skarg 

1 Zażaleń Prezydium WKN w godzinach urzę­
dowych od »—15-tej. 502-K

DOM KSIĄŻKI 
ogłasza subskrypcje

SŁOWNIK JĘZYKA POI SKIEGO 
J. Karłowicza. A. Kryńskiego, 
W Nledżwleckiego 
w czasie od 16 ruaia do 30 czerwca bi 
Prospektów ze szczegółami żądajcie 

w każdej księgarni Domu Książki.
537-K

KWIECIEŃ Janina — 
Słupsk 7gła*x* zgubienie 
kwitu komisowego.

, 440-P

S KSIĘGOWYCH BU.ANSIS I OW.
1 ZASTĘPCĘ GŁÓWNEGO KSIĘGOWEGO 
przyjmle od zaiaz. PSS w Koszalinie, ul. Jana 
z Kolna Nr. S. 433-K

OSTROWSKA Maria — 
zgłasza zgubienie karty 
meldunkowe | Nr. K-X- 
17216. 47U-P

PAPIERNIK Maria Kra- 
marzyny pow. Miastko 
zgłasza zgubienie karty 
meldunkowej. 4J2P

1 iSOWSKA Jadwiga — 
:głasza zgubienie karty 
meldunkowej, aktu ślu­
bu. 473-P

MACIEJEWSKA Stefania 
żglaaza zgubienie karty 
meldunkowej wyd. Gmi­
na Charzyno. 479 P

M1EDZ1ELEC Mikołaj — 
Spółdzielnia Produkcyj­
na Clelnowo Gmina Po. 
1 locie zgłasza zgubienie 
barty meldunkowej 

475-P

rów buraków cukrowych. Swo­
im przykładem zachęcił on są­
siadów z gromady Nostkówa 
do zwiększenia upraw bura­
ków cukrowych.

WOJTOWICZ Józef — 
Szczęt'inek zg)a>/< *gi>- 
hienie karty melguuio* 
w ej Nr. P XV 3tt«

472-P

Witamy uchwałę Rządu w 
sprawie ząopatrzenia ludności 
pracującej w cukier jako celo­
wą i sprawiedliwą, odpowiada­
jącą w pełni zarówno intere­
som robotników w mieście 1 
PGR-ach jak chłopów - produ­
centów*

Aby dać wyraz uznania dla 
Jeszcze Jednego dowodu słusz­
nej polityki naszego Rządu, 
aby poprzeć Ją czynem i przy­
czynić się do dalszego uspraw­
nienia zaopatrzenia ludności 
pracującej w cukier, postana­
wiamy zwiększyć areał planta­
cji buraka cukrowego w naszej 
gromadzie i uzyskać w roku 
bieżącym Jeszcze wyższe niż 
dotychczas plony buraków cu­
krowych.

Tak witają rządową uchwalę 
o zaopatrywaniu ludności pra­
cującej w cukier chłopi z gro­
mady Bialokury w pow. koło­
brzeskim, którzy poszerzą are­
ał zaplanowanych upraw bura­
ka cukrowego i. 10 do 15 ha 
oraz podniosą Jego plony z 
320 q do 420 q z hektara — 
tak witają Ją również pozostali 
małorolni 1 średniorolni chłopi 
naszego województwa.

Świadczą o tym podejmowa­
ne zobowiązania produkcyjne 
w uprawie buraków cukro­
wych.

no wydobytej przez 1’110 lich- 
tugl.

Niedawny sztorm I wciąż 
trwająca nie sprzyjająca pogo­
da utrudnia, lecz nie hamuje 
posuwającej się wciąż na 
przód pracy ludzi w gumowych 
kombinezonach. Pracownicy 
ekipy Polskiego Ratownictwa 
Okrętowego w Szczecinie, kie 
rowani przez bosmana Feliks i 
Kosmana, wiedzą, że każda Jed 
nostka wydobyta z pod wody 
— to nowa zdolnez zasilająca 
naszą flotę handlową. Dlatego 
też spieszą się. nie zważając 
na ziąb i silne wiatry. Tu cho­
dzi o cząs, lio dalej o dwie mi- 
Je na północ stoi na mieliźnie 
podołam llchtuga.

Na północ od Stepnicy, po 
obu stronach drogi wiodącej 
przez Piaski. Gąsierzyno, Ko­
piec ku PGR-owi w Czarno­
cinie rozciągają się niezmie­
rzone połacie falujących buj­
ną trawą łąk. Gdzieniegdzie 
tylko widać zagony czarnej 
ziemi obsadzonej ziemniakami 
lub zieleniejące łany zbóż...

— Prawdę mówiąc, to dziś 
Jeszcze dokładnie nie wiemy, 
ile tych łąk jest — mówi prze 
wodniciący GRN tow. Stani­
sław Wawrzyńczyk. Obecnie 
przeprowadzamy regulację 
gruntów...

— Jak więc z przygotowa­
niami do sianokosów?

Tow. Wawrzyńcfeak rozkła­
da bezradnie ręce. Po chwili 
zastanowienia odpowiada:

— Ano robi się. Gminny O- 
środek Maszynowy remontu­
je kosiarki chłopi przygotowu 
ją kosy, wozy...

— Zresztą — dodaje — z sia 
nokosami nie ma kłopotu. 
Chłopi nasi dadzą sobie radę...

» * »
O tym, że chłopi gminy 

Stepnica w pełni doceniają o- 
kres zbliżających się sianoko­
sów, świadczą chociażby sło­
wa sołtysa gromady Stepnicz- 
ka, Władysława Filipiaka:

W naszej gminie łąki to 
■ważna rzecz. Prawie połowa 
użytków rolnych u każdego 
gospodarza to łąki, któJe dają 
cenną paszę dla bydła...'

— Nie tylko dla naszego —

dorzuca Filipiakowa. — Pa­
miętasz ubiegły rok. ile to wo 
zów siana wysłała nasza gmi 
na do innych województw-..

Podobnie rozumuje średnio­
rolna chłopka Leonowiczowa 
z Gąsierzyna, która rozmawia 
jąc o zbliżającym się okresie 
koszeniu traw mówi: ,.W tym 
roku, my. kobiety, same za­
dbamy o to. aby zebrać jak 
najlepsze siano, bo tu przecież 
będzie decydować o mleczno­
ści krów.” Tak samo myśli 
większość chłopów z gminy.

Gminny Ośrodek Maszyno­
wy też nie pozostajc w tyle z 
przygotowaniem się do siano­
kosów.

— Tu stoją nasze wyremon­
towane kosiarki •— objaśnia 
kierownik warsztatu, ob. Sta­
nisław Szwej, wskazując na 
kilkanaście świeżo wyremon­
towanych maszyn, ustawio­
nych w szopie ośrodka. — 
Jeszcze w tym tygodniu roz­
prowadzimy je do gromad...

Gminna spółdzielnia rów­
nież stanęła na wysokości za­
dania: w sklepie spółdziel­
czym chłopi nabyć mogą oset 
ki, kosy różnego rodzaju, gma 
ry do kosiarek...

A co zrobiła Gminna Rada 
Narodowa?

Przewodniczący GRN tow. 
Wnwrzyńczak spokojny, że 
„chłopi sami sobie dadzą ra­
dę”. nie wie nawet ile kosia­
rek przygotował SOM do sia­
nokosów. Prezydium GRN nie

WAGA CIĘŻKA: Albrecht 
(Gwardia Słupsk), Kubasie­
wicz (Gwardia Koszalin), Ko- 
tecki (Spójnia Darłowo).

DATA Stanisław Leśnic­
two Naklelno p-tj Str*- 
izko zelaaza zgubiła’.# 
karty meldunkr - e1
Nr. 062586. 464-F

BEM Józef wtlaaza za­
mianę walizki w pociągu 
oospleaznym. Trasa War­
szawa — Szczecin.

476-P

GAWROŃSKI Jerzy rgla 
•za zgubienie karty mel­
dunkowej Nr. 6133 wyd. 
Pi zez gminę Pieńsk pow. 
Zgorzelec. 477.P

Szczecińskie Zakłady Graficzne 
A-3-10613. Nr. zam. 2244 — 17.V.»3.

Kino ,.1’OLONIA" — ..Człowiek 
bez jutia" — godz. 14. II i 21. 
Dyżuruje APTEKA SPOŁECZNA 
Nr. 29 — Rynek 19.

W’ 1953 roku rozpocznie pracę, powstająca >ui Śląsku, 
jedna z największych kopalń węgla w Polsce — kopalnia 
„Gigant", z której otrzymywać będziemy wysoko-gatun- 
kowy węgiel koksujący.

Obecnie trwają intensywne prace przy budowie sor­
towni oraz przy wykańczaniu rozdzielni prądu. IV niedłu­
gim czasie rozpocznie się montaż wieży i nutsjyn wycią­
gowych.

Na zdjęciu: monterzy Roman Haka i Józef Grygor- 
czyk z brygady elektryków Józefa Golca, montują trans­
formator rozdzielni zasilania. Brygada wykonuje 170 proc, 
normy.

NIKDŹWIECKI Zbigniew 
Szczecinek zgłaaz* zgu- 
l lenie karty meldunko­
wej. 431-P

GĄSKA Felicja Barwice 
POW. Szczecinek ul. Spo­
kojna z.<ła*za zgubienie 
l.arly meldunkowej Nr. 
31872 P. XVI. 471-P

pomyślało o tym, aby wcześ­
niej przeprowadzić regulację 
łąk, wskutek czego wielu chło 
pów w gminie nie wie dotych 
czas, gdzie znajdują się Ich łą 
ki, nie przeprowadzono wła­
ściwego nawożenia łąk. mało 
kto bronował je, a rowy od­
wadniające nie zostały oczysz 
czone. A jak wynikło z roz­
mowy, tow. Wawrzyńczak do 
15 brn. nie znał nawet treści 
uchwały Rządu w sprawie sia 
nokosów...

— Nasza gmina za innymi 
w tyle nigdy nie puzostuje — 
odpowiada na to tow. Waw- 
rzyńezak. — W ubiegłym ro­
ku planowy skup zboża wy­
konaliśmy z nadwyżką. Plan 
dostawy żywca też realizuje­
my pomyślnie, w podatku grun 
towym zaległości dużych nie 
ma...

Nie ulega wątpliwości, że 
gmina Stepnica ma poważne 
osiągnięcia w swej pracy, że 
osiągnięcia te zdobyła między 
innymi również dzięki aktyw­
ności tow. Wcwrzyńczaka, to­
warzyszy z KG i przodują­
cych chłopów partyjnych i bez 
partyjnych.

Ale to przecież nie wszyst­
ko. Nie wolno upajać cię do­
tychczasowymi osiągnięciami 
W' chwili, gdy masy pracują­
cych chłopów walczą o dalszy 
wzrost produkcji rolnej i roz­
wój hodowli. Nie wolno sta­
wiać sprawy w ten sposób, 
jąk to robi tow. Wawrzyń- 
czak: „chłopi sami dadzą so­
bie radę”. Wzrost produkcji — 
to nie tylko wyższe plony, to 
również wzrost produkcji zwie 
rzęcej. A do tego potrzebna 
jest baza paszowa. Setki hek­
tarów łąk znajdujących się w 
gminie Stepnica, oprócz tych, 
które przejął PGR Czarno­
cin, — jak określił średnio­
rolni’ chłop, ob. Walkiewicz z 
gromady Piaski — to „tysiące 
litrów mleka — dziesiątki no­
wych krów...” Trzeba więc, 
aby Gminna Rada Narodowa 
w Stepnicy dostrzegła te „ty­
siące litrów mleka” na rozle­
głych nizinnych łąkach, by pa 
miętała o tym. że wielkim bo­
gactwem gminy są łąki i że z 
tego bogactwa zaprzepaścić 
nie wolno ani kwintala siana, 
tak potrzebnego dla rozwijają

■j,' się hodowli bydła. Dlate-

Kmo ..NOWA HUTA” — „FMti- 
wal Filmów Czechosłowackich" — 
„Akcja B" — sodz. 16. 11 i 20

Kino ..MŁODA GWARDIA" — 
Rokossowo — ..Człowiek z kara­
binem" — godz. 20.

MUZEUM — ul Arial! C«»rwoń«J 
Nr. 53 — Wystaw* pt. „MMantwo 
rosyjskie okresu orsedrewobicyjne- 
go" w barwnych rtprodukojach o- 
■ az zbiory atala Muzeum ciynua wa 
wtorki, czwartki, piątki 1 uledstęle 
w godz. 12—17.

Dyżuruje APTEKA SPOEEOgH^ 
Nr. 10 pizy ul. Zwycięstwa.

* * a
Wystawa poświęcona lł-cloleeiu 

PPR i uo.tnj rocznicy uradaio 
towarzysza Bieruta czynna w 
godz. 8—19 w Ośrodku Szkóloula 
Partyjnego przy KW PZPR.

• • •
Szkolenie praktyczni w Ośrodku 

Sportów Rodnych w Mielnie 
organizuje Zarząd Wojewódzki Li­
gi Morskiej.

• * •
Jak komunikuje Centrala Aptek 

Społecznych w Koszalinie, gumki 
do piotez zębowych można naby­
wać w dowolnej ilości w Aptece 
Nr. 10 w Koszalinie, Nr. !• w 
Słupsku i Nr. 15 w Szczecinku.

A*

Najlepsi bokserzy 
okręgu koszalińskiego

Budoira kopalni „Giuant”

Choć sztormowy wiatr ch. łaszczę po twarzach, zabu­
rzeni po pas w wodzie mar ynarze z PRO umocowują 

stalowe liny.
wanie przytrzymującej siatek 
mielizny. Stąd statek zostanie 
przyholowany do następnej 
na mieliźnie stojącej llchtugi, 
gdzie swym ciężarom Jako ol­
brzymia kotwica służyć będzie, 
do ściągnięcia z mielizny bli­
źniaczej Jednostki.

Dwie więc wydobyte lichtu- 
gi po przejściu remontu w 
stoczni znacznie zasilą tabor 
pływający PRO oraz umożli­
wią ekipie ratunkowej pracę 
na pein/m morzu. Cztery zaś 
kotły - olbrzymy oddane zosta­
ną zakładom przemysłowym i 
służyć będą do centralnego o- 
grzewania. (Old)

Na modach Wielkiego Zaleiuu 
toczy się tualka o statki

Wąski pasek lasu okalający 
PGR Czarnocin przesłania wi­
dok na rozległą zatokę. Wysłnr 
czy Jednak przejść 200 metrów 
drogą leśną, ażeby ujrzeć na 
burzliwym rozlewisku Wiel­
kiego Zalewu.sylwetkę riiedaw-

Po 4-ch dniach polnej, samo 
zaparcia pracy zdołano ilchtu- 
gę przesunąć o Jeden metr do 
przodu i wykonać zwrot o 3 
metry na lewa burtę. Obecnie, 
przy pomocy pomp o wysokim 
ciśnieniu, odbywa się podmy-

WKKF w Koszalinie ustalił 
listę najlepszych pięściarzy na 
szego województwa na rok 
1952.

WAGA MUSZA: Kozłowski 
(Gwardia Koszalin), Sikorski 
(Spójnia Złotów), Gabalis 
(Gwardia Szczecinek).
WAGA KOGUCIA: Rozpierski 
(Gwardia Słupsk). Hesler 
(Spójnia Złotów), Kaniewski 
(Gwardia Koszalin),

WAGA PIÓRKOWA: Wiś­
niewski (Gwardia Słupsk), Ha 
łajko (Spójnia Darłowo), Ga­
balis II (Spójnia Szczecinek),

WAGA LEKKA; Konarzew­
ski (Gwardia Słupsk). Kociat- 
kiewicz (Gwardia Koszalin), 
Drutel (Gwardia Koszalin),

WAGA LEKKOPÓLSREI)- 
NIA: Kosicki (Gwaria Kosza­
lin). Cyran (Gwardia Słupsk), 
Kamiński (Gwardia Szczeci­
nek).

WAGA TÓłSREDNIA: Szulc 
(Gwardia Słupsk). Kaliński 
(Budowlani Człuchów), Rybak 
(Gwardia Koszalin).

WAGA LEKKOSBEDNIA: 
Żurawica (Gwardia Słupsk). 
Swidsiński (Gwardia Słupsk), 
Marczewski (Gwardia Kosza­
lin).

WAGA ŚREDNIA: Planutis 
(Spójnia Zlotów). Korolewlci 
(Gwardia Koszalin) Myszkler 
(Gwardia Szczecinek).

WAGA PÓŁCIĘŻKA: Ły­
siak (Gwardia Słupsk), Jaroeh 
(Spójnia Złotów),

M. hi. chłopi gromady Sta­
ry Chwalim (pow. Szczecinek), 
zobowiązując się powiększyć 
uprawy buraczane z 16 ha ńa 
18 ha i podnieść plony każde­
go ha z 360 na 410 q, wezwali 
do współzawodnictwa sąsiadów 
z Knyk I pozostałych wsi w 
gminie Barwice i całym po­
wiecie szczecineckim. Gospoda­
rze StaregoChwalimia współza 
wodniczą między sobą w reali­
zacji swego -zobowiązania. 
M. In. Kazimierz Kawka rywa­
lizuje z Adamem Pawalecem, 
a Stanisław Kiszczak z Janem 
Michałkiem.

Podobne zobowiązanie pod­
jęli członkowie zawiązanego 
wiosną RZS imienia 1-go Maja 
w Starym Chwallmle. Młodzi 
spółdzielcy postanowi!) zebrać 
z każdego hektara swoich n- 
praw. buraka* oukrowego plony 
o 60 (| większe, a więc po 
420 q Z' iia. Równocześnie do­
datkowy zakontraktowali dal­
sze 0.5 ha. Wezwali oni RZS 
Warniłeg do współzawodnictwa 
w zwiększeniu produkcji bura­
ka cukrowego.

Zwiększała także uprawy bu 
raczane chłopi w powiecie 
miasteckim. M. in. chłopi w 
gminie Barcino przekroczyli 
plan kontraktacji buraka cukro 
wego o 3 ha. w Wahlowie o 
0,5 ha. w Kawczem o 0,3 ha.

Korespondent Stanisław Mą- 
drzyk donosi, że gromada ł.ęcz 
no w powiecie blałogardzkim 
uchwaliła zebrać z. każdego ha 
buraków cukrowych 400 q plo 
nów. Podobne zobowiązania in 
dywidualne podjęli chłopi: Po- 
lejko, Pokora i Kuczak.

Młynarski, śrdniorolny chłop 
z gromady Komasowo. w powie 
cle blałogardzkim dodatkowo 
zasiał'burakami cukrowymi 60 
arów.

Michał Matkiewicz mimo po 
deszłego wieku uprawił 30 a-



7 lat temu prawie wszyst­
kie gmachy wyższych uczelni 
i szkól leżały w ruinach. Gma 
chy teatrów i kin były rumo­
wiskami gruzów. Faszystow­
ski okupant spalił biblioteki, 
a księgozbiory zrabował i wy 
wiózł. Ze zgliszcz i popiołów 
sterczały resztki murów znisz 
czonych pracowni naukowych.

Warszawa miastem 
studiującej młodzieży

•Tuż dziś Warszawa jest naj­
większym w Polsce ośrodkiem 
akademickim.

W 16 wyższych uczelniach 
zdobywa wiedzę około 29 ty­
sięcy młodzieży, tjw więcej niż 
połowa tej liczby • studentów, 
która kształciła się przed woj 
ną w całym kraju. Jeszcze 7 
lat temu gmachy wszystkich 
11 wyższych uczelni, które ist 
nialy przed 'wojną w Warsza­
wie leżały w ruinach. Dziś w 
w Warszawie, obok starych od, 
budowanych uczelni, jak np, 
Uniwersytetu i Politechniki — 
powstały nowe, nieznane w 
Polsce przedwrześniowej: Szko 
ła Główna Służby Zagra­
nicznej, Szkoła Główna Pla­
nowania i Statystyki. Wyższa 
Szkoła Prawnicza im. Dura- 
cza i Wyższa Szkoła Higieny 
Psychicznej.

Studiująca w stolicy mło­
dzież, podobnie jak w całym 
kraju, otoczona jest najtros­
kliwszą opieką Państwa Ludo­
wego. W 19 domach akade­
mickich mieszka 7 tysięcy stu 
dentów, a budowa jeszcze jed 
nego wielkiego domu akade­
mickiego dobiega końca.

Obecnie trwają prace przy 
kilkunastu gtnaęhach dla szkol 
nictwa wyższego.

Rozbudowa szkolnictwa 
różnych typów

W twórczym rozmachu od­
budowy stolicy poczesne miej 
sce zajmuje również odbudo­
wa i rozbudowa szkół różne­
go typu. W trwającym obec­
nie roku szkolnym istnieje w 
Warszawie 49 zasadniczych 
szkół zawodowych i 56 tech­
nicznych, w których kształci 
się ponad 31 tys. młodzieży. W 
165 szkołach podstawowych 
uczy się blisko 71 tys. dzieci. 
Sieć średnic!) szkół ogólno­
kształcących wzrosła do 41. 
Młodzieży szkolnej oddano do 
użytku piękny Młodzieżowy 
Dom Kultury, Pałac Kultury 
Dziecka i 119 świetlic szkol-, 
nych.

Szeroko promieniuje 
z Warszawy 

słowo drukowane
Stolica Polski Ludowej sta­

da się żywym ośrodkiem wy­
dawniczym. Codziennie uka­
zuje się 14 centralnych gazet. 
Wychodzi też 259 czasopism. 
Dzięki wybudowaniu wspania­
le wyposażonego gmachu „Do 
mu Słowa Polskiego” i innych 
zakładów graficznych wszyst­
kie wydawnictwa mogą uka­
zywać się w wielkich nakła­
dach.

Bujnie rozwinęło się 
życie artystyczne

. W nowej socjalistycznej War 
szawie bujnie rozwinęło się 
życie artystyczne i kulturalne 
w zakładach pracy. Wielką ro 
lę w podżwignięciu poziomu 
życia kulturalnego ludzi pracy 
Warszawy odgrywa dziś m. in. 
500 świetlic pracowniczych, w 
których organizowane są licz­
ne zespoły dramatyczne, bale­
towe, muzyczne i inne.

W godzinach popołudnio­
wych i wieczornych sale 15 
teatrów i 13 kinoteatrów za­
pełniają się tysiącami widzów.

Wraz z rozbudową przemy­
słu warszawskiego rosną we 
wszystkich dzielnicach nowe 
ośrodki kulturalne.

Buduje się serce 
kulturalnego życia 
Warszawy 1 Polski

(iędzy czterema arteriami 
Warszawy — Marszałkowską, 
Alejami Jerozolimskimi. Ale­
jami Marchlewskiego i Nowo- 
Swiętokrzyską wre rytm zme­
chanizowanej pracy. Nowo- 

, czesne rateieckie maszyny ko 
pią fundamenty pod wspania­
ły dar Związku Radzieckiego 
dla Warszawy — Pałac Kul­
tury i Nauki. Wspólną pracą z 
robotnikami polskimi — ro­
botnicy radzieccy jeszcze moc 
niej cementują przy budowie 
tego obiektu braterstwo i przy 
jaźń narodów Polski i Związ­
ku Radzieckiego.

Wspaniały Pałac Kultury i 
Nauki — przyszła siedziba Pol 
skiej Akademii Nauk i in­
nych centralnych instytucji 
naukowych oraz wielki ośro­
dek życia kulturalnego sto­
licy i całej Polski stworzy pod 
stawy d'ą- jeszcze bujniejsze­
go rozkwitu kultury polskiej.

Warszawa siedzibą 
dziesiątków instytucji 

naukowych
Warszawa jest też dziś sie­

dzibą dziesiątków instytucji 
naukowych z Polską Akademią 
Nauk na czele. Pracują tu m. 
in. liczne instytuty z Instytu­
tem Polsko - Radziecki))), in­
stytutami Matematycznym, 
Geograficznym i Badań Lite­
rackich na czele. Coraz żyw­
szą działalność rozwijają dzie 
siąlki towarzystw naukowych, 
promieniując na cały kraj.

Z ruin i popiołów dźwignię 
to gmachy bibliotek. Codzien­
nie tysiące ludzi odwiedza 
skarbnice kultury — Muzeum 
Narodowe i Muzeum Wojska 
Polskiego. Dla „Muzeum Zie­
mi” zawierającego zbiory geo 
logiczne gruntownie odbudo­
wano gmach. Rozwijają się 
także inne muzea.

Vkazal 'cę Nr. 5 ’5 „Nowych 
Dróg”, Na treść numeru składają 
StP;
BOI 1 SLA’7 BIERUT - Źródła 

siły naszej partii. (Przemówie 
nie wygłoszono na uroczystej 
akademii w Warszawie dnia 18 
kwietnia 1952 r.).

JAKUB BERMAN V 40 roczni­
ce ..Prawdy”. (Referat na aka­
demii z okazji 40-lecia ..Praw­
dy”),
Artykuł wstęnny — Zlot Mło­
dych Przodowników — sprawą 
partii, sprawą narodu.

WIKTOR K!.OS’"\vrcz — Rozwi­
jajmy współzawodnictwo nra- 
cv. wzmagajmy walkę o plan.

STEFAN JĘDRYCHOWSkl - Ak­
tualne zagadnienia budownic­
twa.

EUSTACHY KUROCZKO — Nau­
czyciel P.l ! Ludowej

LEON. KRUCZKOWSKI —’ Cztery 
rocznice.

WŁODZIMIERZ SOKORSKI No­
we fabularne filmy polskie.

z Życia partii
KAROL KRAJEWSKI — Kónle- 

renria nartyjno-techniczna w 
PaFaWagu.

Głosy z terenu. (Jak Warszawski* 
Zakłady Fizemyału Odzieżowe­
go Nr. 2 wałcza o plan pfO' 
dukeyiny — Jan Cyganek — 
Warszaw?; W walce o wyko­
nanie zobowiązań dla uczcze­
nia sześćdzie? ieciolecia urodzin 
towarzysza Bieruta i Święta 
1 Maja: PaFaWaą — Feliks 
Otachel • • Wrocław: cłu api«- 
wo — Jan Gucia i Jan Wojcie­
chowski — Chraplewo (woj. 
poznańskie).

KONSULTACJE
SEWERYN A.IZNER O <ieiU«- 

i<racji wewnatrzpartyjnrj.
recenzji: i bibliografia

Instytut Ekonomiki Rolnej „Wie* 
w liczbach w Polsce kapitał’ 
stycznej 5 w Polsce Ludowej". 
(Rec. J. K.).
Listy do Redakcji,

Uroczyste 
wręczenie nagród 
ziuycięzconi Wyścigu Pokoju

PRAGA PAP. 16 bin. odbyła się w Pradze uroczystość 
wręczenia nagród drużynom biorącym udział w Wyścigu 
Pokoju zorganizowanym przez „Trybunę Ludu-', „Neues 
Deutschland'' i „Rude Pravo'‘.

Na uroczystość przybyli: w: 
ceprzewodnlcząca Cze.hosło- 
waełuego "gromadzenia Naro 
dowpgo i przewodnicząca Cze 
chosłowśckiegu Komitetu O- 
brońców Pokoju Hcdinova— 
.Spurna, członkowie rządu z 
wicepremierem i pełnomocni­
kiem rządu do spraw kultury 
fizycznej i sporti Szewczy­
kiem, przedstawiciele organi­
zacji społecznych oraz, przo­
downicy pracy.

W uroczystości wziął udział 
ambasador Polski w Pradze 
Grosz. Do zgromadzonych prze 
mówiła przewodnicząca Cze­
chosłowackiego Komitetu O- 
brońców Pokoju Hodinoca- 
Spurna.

Mówczyni wskazała na 
ogromne znaczenie Wyścigu 
Pokoju. „Miliony ludzi nie­
zwykle serdecznie pozdrawia­
jąc kolarzy a całej trasie wy 
scigu w Polsce, Niemiec­
kiej Repub’:ce Demokratycz­
nej i Czechosłowacji czyniło 
to z myślą, aby jeszcze moc­
niej walczyć o ostateczne zwy 
eięstwej nad ciemnymi siłami 
wojny” — oświadczyła wśród 
golących oklasków Hodino- 
va - Spurna

Wzniesione przez mówczynię 
okrzyki na cześć wielkiego 
Wodza Obozu Pokoju. - Józefa 
Stąliha wywołały gorący en tu 
zjazm.

Stalin! Stalin! — długo skan 
dowali obecni.

•Tako pierwszą z nagród — 
puchar Prezydenta Rzeczypo- 
.łjoolitej Polskiej Bolesława 
Bieruta wręczył ambasador 
Rzeczypospolitej Polskiej w 
Pradze Wiktor Grosz drużynie 
NRD za pierwsze miejsce na 
terenie Polski.

Za najlepsze wyniki na tere 
nie NRD wręczył puchar Pre­
zydenta NRD Piecka drużynie 
angielskiej ambasador NRD 
w Pradze — Fritz Grosse.

WARSZAWA (PAP). 16 
hm. przekazana została ra­
dzieckim budowniczym Pałacu 
Kultury i Nauki pierwsza 
część osiedla mieszkaniowego 
w Jelonkach budowanego cał-

Puchar, Prezydenta CSR 
Klementa Gottwalda wręczył 
wicem einic-r Szewczyk druży­
nie GSR za wyniki osiągnięte 
na terenie Czechosłowacji,

Puchary „Trybuny Ludu'' i 
. Rudeho Prava'‘, puehai Pol­
skiego Komitetu Obrońców Po 
koju i nagrodę Związali Mło­
dzieży Polskiej’ za zajęcie 
pierwszego miejsca w wyścigu 
oraz nagrody: Czechosłowac­
kiego Komitetu Obrońców Po­
koju. ministra spraw zagra­
nicznych CSR — Syrokiego i 
Czechosłowackiego K miitetu 
Kultury Fizycznej, a ponadto 
szereg innych nagród otrzyma 
ła zwycięska drużyna Wyści­
gu Pokoju -r- Anglia.

Liczne nagrody otrzymała 
również drużyna CSR, która 
zajęła drigic miejsce.

Drużyna polska otrzymała 
puchary: czechosłowackiego
ministra komunikacji Pośpie­
szyła. Czechosłowackiego Ko­
mitetu Kultury Fizycznej i 
wiele innych nagród.

Zwycięzca wyścigu Steel o- 
trzymał puchar premierą NRD 
Otto Grotewohla i inne nagro­
dy. Liczne nagrody otrzymał 
również Czechoslowak V csely. 
Puchar premiera Józefa Cy­
rankiewicza otrzyma! za zaję 
cie trzeciego miejsca Stablew- 
ski, Polak z Francji Kuźnicki 
otrzymał puchar ambasadora 
Grosza—dla pierwszego kolarza 
— Polaka w Pradze.

Wręczenie nagród odbyło się 
w niezwykle serdecznej atmo­
sferze. Długotrwałymi okla­
skami nagradzano drużyny i 
poszczególnych zawodników 
za ich wspaniała jazdę w tej 
największej amatorskiej, ko­
larskiej imprezie na święcie.

Po rozdaniu nagród odbyła 
się część artystyczna, w której 
wzięli udział wybijnj artyści 
teatrów praskich.

• - * - f : ’ a fi .» g R .

24 domki w Jelonkach 
przekazane radzieckim budowniczym 

Pałacu Kultury i Nauki
kowicie na koszt ZSRR. Na 
wielkim placu budowy osiedla 
gotowych jest na przyjęcie 
pierwszych lokatorów robotni­
ków, techników i inżynierów z 
ZSRR 13 doinków jedńorodzin 
nych i 11 domków wielorodzin­
nych.

Domek jednorodzinny skła­
da się z 3 pokojów, kuchni, ła­
zienki, oszklonej werandy, piw 
niey i obszernego strychu.

W doniku wielorodzinnym 
będzie mieszkać 60 lokatorów 
w 14-pokojach 4-osobowych i 
2-osobowych. Każdy donick po 
siada wspólną podręczną kuch 
nię, obszerną jadalnię i umy­
walnię.

Przekazane domki zostaną 
wkrótce umeblowane, wprowa­
dzą się do nich pierwsi loka­
torzy.

Jeden z największych 
zegarów na święcie 

montuje się na 
wysokościowcu 

Uniwersytetu 
Moskiewskiego

MOSKWA PAP. W tych 
dniach rozpoczęto montaż ze­
gara wieżowego na wysokoś­
ciowcu Uniwersytetu Moskiew 
'■kiego na Wzgórzach Leni­
nowskich.

Zegar ten będzie Jednym z 
największych na śwlecte.

Średnica tarczy zegarowej 
wynosi 9 m. długość strzałki 
minutowej — przeszło 4 ni. a 
strzałki wskazujące) godziny 
— 3.70 m. Tarcza zegarowa 
wykonana Jest zc stali nie­
rdzewnej, a cyfry odlane są z 
aluminium i wmontowane do 
pozłacanego szkła.

„Wczasowe” i „Żeglarz" 
nowe gatunki papierosów

WARSZAWA (PAP). Prze 
mysł tytoniowy stale urozmai­
ca asortyment swoich wyro­
bów. Ostatnio ukazały się w 
sprzedaży nowe papierosy 
„Wczasowe". Są one sporzą­
dzone z. mieszanki wyższych 
gatunków surowców kiajo- 
■wych i surowców importowa­
nych,

W najbliższym czasie ukaże 
•ię na rynku nowy gatunek 
papierosów „Żeglarz". Papie­
rosy te będą odznaczały się 
lepszym żarzeniem się i spala 
niem tytoniu, a przez to — ła 
godniejszym dymem.

IF okupowanym jeszcze przez kolonizatorów Suipo- 
>iie warunki mieszkaniowe ludności miciseowei sprzeci­
wiają się podstawowym zasadom higieny i bezpieczeń­
stwa.
Ostutn‘o ’w Śmiganie wybuchł wielki pożar, który stm 
n il całą 'dzielnicę, robotniczą, gęsto zabudowaną krytymi 
strzechą damkami.

Ukazał się nr. 5/55 
„NOWYCH DRÓG”

Z Dni Oświaty, Książki i Prasy

W ciągu 7-min. lat z ruin i zgliszcz 
Warszawa stała się centralnym 

ogniskiem kulturalnym Polski Ludowej
WARSZAWA PAP. W poczuciu dumy i radości z wiel­

kich osiągnięć w rozwoju życia kulturalnego stolicy obcho 
dzą mieszkańcy Warszawy tegoroczne „Dni Oświaty, Książ 
ki i Prasy”. Z ruin i zgliszcz Warszawa — miasto bohater 
skich tradycji narodu polskiego, nagrodzone zaszczytną Na­
grodą Pokoju, zajęła należną jej pozycję stolicy kulturalnej 
Polski Ludowej.

Apel przedstawicieli kościołów
i zrzeszeń religijnych ZSRR

(Dokończenie ze sir. 1-szrj) 

tym wszystkich propozycji 
Światowej Rady Pokoju.

Oto zadania, jakie stawia 
przed wierzącymi wszystkich 
krajów świata sprawa utrwa­
lenia pokoju.

Nic może być wątpliwości, 
że wszystkie religie są jedno­
myślne. jeśli chodzi o utrwa­
lenie pokoju, tak samo jak nie 
można wątpić, że każda z nich 
na swój sposób wielbi Boga. 
Wśród nas. ludzi wierzących, 
nie ma czcicieli zła i niepraw­
dy. Nie ma sług śmierci i zni­
szczenia. Nie ma nieprzyjaciół 
Boga. Przeciwnie, wszystkie 
wyznania, bez względu na ist 
niejące różnice, popierają w 
człowieku dążenia do jedynej 
prawdy. Wszystkie wyznania 
opromieniają niedoskonałą rze 
czywistość ideałami dobra i 
sprawiedliwości* i rozszerzają 
nasz świat ziemski do nieba, a 
doczesne życie na ziemi do 
granic wieczności.

Dlatego też troska o między 
narodowy pokó.l jest przyrodzo 
na religiom. Nie na próżno 
przedstawiciele wszystkich ko 
ściolów i zrzeszeń religijnych 
Związku Radzieckiego zebrali 
się dla omówienia sprawy o- 
briuiy pokoju. Naszej jedno­
myślności w tej sprawie sprzy 
ja pokojowa polityka Związku 
Radzieckiego, która demasku­
je na każdym kroku podżega­
czy do nowej wojny.

Atoli w krajach kapitalis­
tycznych jeszcze nie wszyscy 
ludzie wierzący biotą udział w 
walce o pokój. Część chrzęści 
jan jest odciągana od walki 
przez obłudną propagandę i 
przez autorytet niektórych 
przywódców duchownych, zwią 
zanych w ten sposob z. kołami 
imperialistycznymi. Niektóre 
narody wyznające islam lub 
bu<ldvzm znajdują się pod uci­
skiem mocarstw imperialistycz 
nych. Wyznawcy judaizmu, \tó 
rz.v zamieszkują liczne kraje 
świata, nie wszędzie podnoszą 
głos w obronie pokoju.

Do tych właśnie oszukanych, 
zastraszonych, wahających się 
i zwlekających, lecz potrzebu­
jących pokoju i wierzących w 
pokój ludzi, chcielibyśmy za­
apelować, by uświadomili solne 
wspólne niebezpieczeństwo i by 
przekonali się, że „pokoi bę- 
dzie utrzymany i utrwalony, 
jeśli narody ujmą sprawę u- 
trzymania pokoju we własne

ręce i będą broniły jej do koń 
ca".

Z tą właśnie myślą zwraca­
my się z a pojeni przede wszys­
tkim do chrześcijan, powiada­
jąc:

— Odpowiedzialność wa­
sza za utrzymanie pokoju jest 
szczególnie wielka, albowiem 
groźba wolny pochodzi od rzą 
ilow mieniących sic rządami 
chrześcijańskimi. Atoli ta oko 
licznesc pozwala wam najbar 
dziej pomyślnie służyć spra­
wie utrzymania pokoju, co 
wymaga otl was nie przekłada 
nia jakiegoś ustroju społeczne 
go nad inny, lecz tylko wier­
ność wobec obowiązku religij­
nego.

I kiedy z należną odwagą 
poczniccie skłaniać opinię pu­
bliczną na rzecz pokoju, to 
nie tylko wywrzecie dodatni 
wpływ na swe rządy, lecz o- 
prócz tego zapobiegniecie za­
rzutowi ze strony narodów na 
leżących do innych wyznań, że 
życie wasze nie od,powiada wy 
mogom wiary chrześcijańskiej.

Z gorącym apelem zwraca­
my się do duchownych i wier­
nych wyznania mahometańskie 
go i buddyjskiego w krajach ka 
p ita listy cznycli, kolonialnych 
i zależnych. Ciężkie doświadczę 
nia przeszłości i nie mniej cięż 
ka sytuacja tyćh narodów w 
chwili obecnej dowodzą, że wiel 
kim dobrodziejstwem byiby dla 
nich długotrwały pokój. Pakt 
Pokoju zawarty w ramach Or 
ganizacji Narodów Zjednoczo­

nych umożliwiłby tym naro­
dom' wywalczenie na drodze po 
kojowe.i prawa do samosta­
nowienia i wyplenienia zgub­
nych skutków kolonialej poli­
tyki mocarstw imperialistycz­
nych.

Do czynnej walki o pokój 
wzywamy również wierzących 
Żydów na całym świecić, któ­
rzy potrzebują pokoju nie 
mniej niż wszystkie inne na­
rody. Można by było nie Wspo 
minąć o tym, gdyby do walki 
o pokój nie wzywały ich stra­
szliwe ofiary Oświęcimia, Ru* 
cbenwaldit, Dachau. Getta 
Warszawskiego i innych kiwa 
wych ołtarzy ostatniej wojny 
światowej.

Tak więc w naszym apelu 
do kościołów, zrzeszeń religij­
nych, do duchowieństwa i wier 
nych wszystkich wyznań całe­
go świata powtarzamy:

Jednoczcie się z narodami 
swych krajów w walce o po­
kój i postawcie swe rządy wo­
bec konieczności porzucenia 
zgubnej polityki wzniecania 
nowej wojny światowej!

Wówczas groźne chmury 
przesłaniające niebo, spłyną 
na ziemię nie gorejącą smołą, 
nie zabójczym gradem bomb 
atomowych i nie miliardami za 
każonych chorobami owadów, 
lecz życiodajną rosą łaskawos 
ci, która będzie żywić sokami 
ziarna pokoju, zasiane przez 
nas w sercach ludzkich.

Niechaj pokój zapanuje na 
całym świecie!
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